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T elegraficzne wiadom ości Gaz. W. K s. Pozn.
B e r l i n ,  w  czwartek 17. Grudnia. — Prusy użyły całego wpływu 

swego w  Petersburgu, w  celu przywrócenia pokoju. Trudno przypuścić, 
aby petersburgski gabinet nieusłuchał tych przedstawień.

D r e z n o ,  w  czwartek 17. Stycznia. — W dodatku nadzwyczajnym do­
nosi dziś D r e s d n e r  J o u r n a l  z Wiednia, z najpewniejszego źródła: Ro- 
sya przyjgła austryackie propozycye pokojowe.

Telegraficzne wiadomości.
T r i e s t ,  15. Stjczuia. — Przybił ta  parowiec z Lewanty z wiadomo­

ściami z Konstantynopola d. 7. b. m. W edług nich zgromadza Omer basza swe 
wojska pod Usurgeti i udał się angielski parowiec z Synopy do Suchura Kale 
po Omera baszy aby go powieść do Konstantynopola. W ojska tureckie wciąż 
odchodzą do Erzerumu. Głoszą, że wojska francuskie ztąd zostaną wysłane 
częścią do A zyi, częścią nad Dunaj i tu tylko rezerw y ich pozostaną.

Z T e h e r a n u  donoszą, ze tam w pływ  rosyjski niebezpiecznie się
wzmaga.

Z A t e n  donoszą pod dniem 11. b. m., źe pełnomocnik porty, Riza bej 
tam  przybył i źe przeciw rozbojom postanowił rząd z energią wystąpić.

l ^  'V u St^ cznia- Najj- l>an raczył nadać dentyście nadwornemu 
n rz c y  W a h l l a e n d e r  ty tu ł tajnego radzcy nadwornego, a zamianować sę- 

z 'S °  P°watowego S c h a r t o w  w  Królewcu radzcą przy  sądzie miejskim.

B e r l i n ,  16. Stycznia, 
w zamku. ■ J. K. Mość rejent badeński przybył tu i stanął

B e r l i n ,  16. Stycznia. — Dziś z rana o godz. 1? umarł tu  kr. pruski mi-
f  J 1 { f c Qmi",ister sp raw  duchownych Dr. Jan Albrecht Eichhorn
fur. a. 2. Marca 1779 roku).

S c h w e r i n ,  14. Stycznia.— W edług sprawozdania wielkoksiążęcego do- 
wodzcy dywizyi, z 882 rekrutów  wziętych w jesieni r. 1855 do wojska tylko 
o b i umie czytac dobrze na książce drukowanej, 13 wcale nie zna abecadła. 
Pisane czyta 203, pisać umie tylko 118, a rachować 111.

iteair tra fn y .  
K o n s t a n t y n o p o l ,  3. Stycznia. — Pułkownik Simons, który jako an­

gielski komisarz odbył kampanią w łm erycyi, p rzyby ł tu  i przywiózł wiado­
mość, iż Omer basza w d. 27. Grudnia z częścią wojska swego wrócił do 
Kedutkale. Gzęsc armu Omera baszy otrzymała rozkaz do wyruszenia do Tre- 
Dizondy. Z Karsu mc nowego, wielkie śniegi p rzykuły  Rosyan do tej fortecy
1n’" sf ^ c mogą. Murawiew otrzymał 10,000 posiłków z Aleksandropola,
po odwrocie Omera baszy z pod Kutajsu.
W ,ni~ - D^ S,ej' Ŝ  S,ta“ rzeczJ  w  Kerczu tak maluje korespondent T i i n e s a  
iemiipm'n mieszkaj%cJ : “W  obecnej chwili Kercz nie jest bynajmniej przy- 
rv k id v  ct!JSCC“  PobJ tu - Sypiemy na naszą obronę szańce, wznosimy ba- 
im eszlL óców °rm iJ SaMli l f awa dla siebie’ dla naszych wojsk i dla reszty 
ODieke- w s z v « f 'vPob'ozburzonego miasta, k tórzy  pod naszą schronili się 
urzervwane iest° + ]I')C odbywa się w  najuroczystszem milczeniu, które

Ł z c z u ,  a m i k i e d / k r z y C r S  P /d^ ceS°
jących domów, św iadka 0 ê  f SzereS1. zrabowallJ ch 1 bez dacbu sto’ 
które pustoszący tym s ą ‘ukarató H 7/ a ,niePotrzebn®m spustoszeniu, za 
składów i kwater W nętrze niei- dz1'*iaJ załoSa pozbawiona jest najlepszych 
stosem w  gruzy rozbitych p o im ® ^ .e d y s  muzeum starożytności je s t dzisiaj 
w tych "rny-icKciJ'. nWi-,,,. - k i ,  Gdzieniegdzie znalcsc eszcze można
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s% Pilnie strzeżeń? nbr ^ wosĉ  ~ a,naw et chęcią rabunku, jeżeli nie 
za P°le ć S  d i a ' T w S 1 V  "? ktÓrjm wznośi si? cei>kiew ś. Trójcy, 
przeszkadzała imboźeństwn ^ k o w e j  która wschodniemi melody!,mi
w zi^  wiadomość natvrhmiTsf t ’1®! “ ! jak 7 ' ko Plaekome„da o tem p o-
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się przed zdobyciem i zrabowaniem miasta pensyonat panien znany pod nazwi­
skiem »Kerczynskiego Instytutu Kuczynkowa«. Dawne mieszkanki tego za­
kładu uszły w  eh wili zdobycia Kerczu. Mniej zniszczone domy miasta zamie­
szkują oficerowie i zołmerze. Tym  sposobem utw orzyły się w Kerczu dziel­
nice: angielska, francuska , turecka. Ulice dostały nowe nazwiska, a na do­
mach nakreślono nowe niezgrabne liczby. Mieszkania oficerów sztabowych 
i biorą publiczne oznaczono jaskrawo namalowanemi literami. Dla przekupniów 
rosyjskich i tureckich zbudowano baraki na rynkach, gdzie żołnierze kupują 
owoce, ja rzyny  i rozmaite drobiazgi. K upujący i sprzedający rozmawiała 
się wymieniając nazwiska angielskich, francuskich i tureckich monet, a resztę 
rozmowy dopełniają miną i migami. P rzy  ulicy W oroncowa, będącej g łów n i 
ulicą miasta, ciągną się nieprzerwanym rzędem najznaczniejsze sklepy W ła­
ścicielami ich są Rosyanie, Niemcy, Grecy, W łosi, Multańczycy, Żydzi, Czer- 
kiesi, Persowie, T urcy  i Tatarzy. Każdy z kupców składa miesięczną opłatę, 
a prócz tego jezh przekracza ustaw y miejskie, opłacać musi karę pieniężną 
Lecz musimy wyznać, iż kwitnie jedna tylko gałęź handlu, tj. sprzedaż i w y­
szynk wódki. W  całem mieście jest tylko jeden krawiec, jakiś zyd niemiecki- 
szczęściem, ze wielu żołnierzy z 71 go pułku górali szkockich znają się na rze­
miośle krawieckiem i mogą najpilniejszym zaradzić potrzebom. Również jeden 
tylko szewc znajduje się w  Kerczu , a handel księgarski reprezentuje kupcowa 
sprzedająca dzieła historyczne w  Moskwie drukowane. Natomiast je s t przeszło 
100 sklepów i szynków wódki i wina. Prócz tego we wszystkich sklepach 
obok papieru, źwierciadeł, cukru, świec, bielizny, obrazów, sprzedają wódkę. 
1 rocz małego oddziału lOgo pułku huzarów  (angielskich)', części z 71go pułku 
naszej piechoty, kilkunastu strzelców afrykańskich i kiłku żołnierzy z fran­
cuskiej piechoty morskiej przesłanych tutaj z bateryi Pawłowskich, całą za­
łogę Kerczu stanowi turecki kontyngens. Kilkanaście batalionów tego kontyn- 
gensu stoi tutaj ; nadto kilka jego pułków  znajduje się w  Jenikale a nawet 
w warowniach i  awłowskich obok załogi francuskiej. Te trzy  stanowiska na­
sze nad cieśninąkerczyńską, są na jednej linii 10 mil angielskich (2 mile ieotrrl 
długości mającej®. v J  & • /

— Z dalekiej sceny wojennej nad Oceanem Spokojnym, z w ybrzeży 
Kamczatki , wiadomości sięgają do 8. W rześnia. Dnia 15. Sierpnia opuściły 
angielskie i francuskie okręty zatokę Ochocką i port Ayan,, gdzie, jak  wiadomo, 
je s t osada kompani, handlowej rosyjsko-amerykańskiej. Żołnierzom angielskim 
i francuskim, którzy wysiedl, na brzeg w  celu odszukania dział zakopanych 
przez Rosyan mepow.odło sig, mimo gorliwych poszukiwań, działa te w yna­
leźć. Gała flotyla sprzymierzona me wyśledziwszy nigdzie okrętów rosyjskich 
odpłynęła z w od kamczatskich na stanowiska zimowe. Kilka statków rosyj­
skich luore, mimo baczności sprzymierzonych, uszły jeszcze na początku lata
wn d°Pa M pa J ‘ T  SIv, °, UJS'Ć rzeM Aram. Jenerał Zawojka, da­
w ny dowodzca Petropawłowska, (która to twierdza przez Rosyan, jak wiemy
opuszczona, a przez sprzymierzonych zburzoną została) przybył jeszcze 19go 
Maja do ujsc rzek, Amru. Przeprowadził on lądem z Kamczatki do nowo przez 
Rosyan nabytej od Chin krainy nad rzeką Am ru leżącej, cały swój oddział 
wraz z zapasami wojennemi, , natychmiast zajął się założeniem twierdzy przy 
ujściach tej rzeki Wiadomości te podają dzienniki amerykańskie i angielskie. 
W iem y nadto z dzienników rosyjskich, źe admirał Putiatin przybył szczęśli­
wie 12. Czerwca do ujsc rzeki A m ru, wyjechał ztamtąd natychmiast do Irku­
cka, a przed kilkunastu dnniann stanął w  Petersburgu.

n . „  , Stania.
Piszą z Kopenhagi do I n d e p e n d a n c e  B e l g e  na d. 2. Stycznia: Obie- 

ga a pogłoska, ze podobny traktat jak  w  d. 21. Listopada między mocarstwami 
zachodrnemi i Szwecyą, zawartym został lub niezwłocznie zostanie z rządem 
duńskim, zdaje się jednak, źe pogłoska nie potwierdzi się.

Ktokolwiek zna położenie jeograliczne Danii, wie, iż żaden punkt jej tery- 
toryum nie nastręcza powodu do podobnego jak  ze Szwecyą traktatu. Jeżeli 
Kosya pożądała niektórych części Marchii fińskiej , rzecz ma się inaczej z po-, 
siadłościami monarchii duńskiej. G dyby chodziło o przyznanie Anglii i Francyi 
praw a do w yspy Bornholm, byłoby to więcej niż prostem zboczeniem od neu­
tralności, byłoby to ze strony gabinetu kopenhagskiego zupełnem odstąpieniem 
od systemu dotąd zachowywanego, od którego nawet Szwecyą nie zdaje się 
chcieć — przynajmniej na teraz — odstępować w  sposób jaw ny i otwarty.

Berlińska B o r s .  Z tg. pisze: W brew  pogłosce mówiącej o zawarciu trak­
tatu między mocarstwami zachodniemi i Danią, który- ma być to bliski, to ju ż  
ukończony, możemy z najlepszego źródła zaprzeczyć wszystkiemu. Dodać na­
wet możemy, ze państwa zachodnie jeszcze nie uczyniły zawezwania do gabi­
netu duńskiego w przedmiocie zawarcia traktatu lub w  pewnym względzie przy-
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mierzą. Zanim jeszcze uczyniono pierwsze kroki do Szwecyi, zażądano iuź od 
Danii koncesyj, jakieby były dla państw zachodnich potrzebne do prowadzenia 
wojny na Bałtyku. Dama wszelako odrzuciła wszelkie przedstawienia, gdyż nie 
chciała w  żaden sposób zrzekać się neutralnos'ci na korzyść którejkolwiek ze 
stron wojujących.
. , ~  Donieśliśmy już przed parą dniami, ze hrabina Danner umieszczona 
ł? s, .w  kalendarzu politycznym na rok 1856 jako morganatycznie królowi po­
ślubiona. Przypomnieć trzeba, źe kiedy król pierwszy raz publicznie ukazał 
się z zoną swoją, partya jej nieprzychylna narobiła tyle krzyku po pismach 
publicznych i umyślnych broszurach poświęconych temu przedmiotowi iź ni 
śmiano dalej prowadzić sprawy żony królewskiej i postawienia jej na wysoko

r. " j  , r  , C  ‘V 4 *v,uu nvuiuiutU WI . I Ł  mu
1 daleJ prowadzić sprawy zony królewskiej i postawienia jej na wysoko­

ści tronu. Nie tyle polityczne powody, ile niechęć i namiętności dyktowały 
przeciw zonie królewskiej zarzuty, przypisywały jej w pływ y jakich nie miała, 
i obrzucały prywatne jej nawet życie błotem oszczerstwa. Ale kiedy dwór zdo­
ła ł sprawę konstytucyi przeprowadzić, to zwolna krok za krokiem posuwano 
również starania, aby hrabinę podnieść do stanu małżonki. Hrabina Ludwika 
Krystyna Danner z domu Rasmussen uznana hrabiną w  r. 1850, ogłoszona 
została patentem królewskim z d. 1. Stycznia 1856 r. jako żona króla. Dawne 
ministerstwa Oersteda i Scheele nie śmiały tego kroku przedsiębrać, nie chcąc 
sobie przysparzyc trudności; dziś gdy sprawa ustawy załatwiona, Scheel ła­
twiej to mógł nczynic.

O tein samem pisze G a zeta  V o s s a  w  liście z Kopenhagi 6go: Hrabina 
Danner dotkliwie temi dniami ugodzoną została. Zamianowanie jej na księżnę 
Wagryi odrzucone było przez większość członków gabinetu. Nadaremnie przy­

jaciel jej p. Scheel wspierając się na królu użył wszystkiego, aby przyrzeczona 
jej jeszcze 6. grudnia rangę teraz przyprowadzić do skutku, co odwleczeniem 
naowczas było z powodu sporu z następcą tronu; po ośmiodniowej blisko 
walce musiał ustąpić przeciwnikom w gabinecie, na których czele stoi minister 
skarbu podpułkownik Andra. Zamianowanie jej zaniechanem przeto zostało, 
a p. Scheel me mógł mc innego wskórać, jak wymienienie jej w  kalendarzu 
politycznym i dworskim, jako zaślubioną morganatycznie królowi. Spór jaki 
się toczył na łonie gabinetu z powodu wyniesienia hrabiny do rangi książęcej 
dostał się do publiczności przez K jo b e n h a v s p o s te n  z dodaniem złośliwych 
aluzyj. Dziennik ten, organ arystokracyi, dokładnie o stosunkach dworu bywa 
informowanym, a rzecz ta tern więcej musiała stać się przedmiotem rozmów, 
iz lista nominacyj i nadan orderow oczekiwana 2. Stycznia, dopiero się wczora 
pojawiła. Jak zresztą ta nawet partya, która żonie królewskiej wszystko za­
wdzięcza, stanowisko jej traktuj, przekonać się można z kilku w ierny jakie 
podał D a g b la d e t  ze względu na uwagi K job . p o s t .  Dziennik ten bowiem 
powiada, ,z pragnie rzucc zasłonę na związki, które nieroztropnie wyprowa­
dzili na pole publicystyki ci, których one dotyczą, i że ubolewałby sam gdyby 
zamianowanie to hrabiny istotnie przyszło do skutku. —  Prócz tego hrabina 
doznała z innej strony nowego upokorzenia; na rozkaz bowiem ministra sła­
wiono przed sąd wdowę po drukarzu Bianko Luna za wydrukowanie pamfletu 
bezimiennego, a ktorego autorem jest bar. Dirckinck-Holmfeld, pod napisem- 
ąHrabina Danner z domu Rasmussen, geniusz Danii.« Sąd kryminalny i po- 
licyjny wydał wczoraj wyrok uniewinniający. Również nad głowa przyjaciela 
jej p. Scheel gromadzą się teraz chmury. -  Ham b. Cor. donosi znów z Ko­
penhagi d 7go, iz kroi wydał reskrypt, w  którym oznajmia, iż małżeństwo 
jego pozostanie morganatycznelh na zawsze.

... MŁrółeslwo polskie.
i w  r  ari"Z« 7 a-’ i • Stycznia. — Dnia 22. z. m. wKomorówce, w  dobrach 
JW . Cecylii Vj ysiekierskiej , wdowy po rzeczyw. radzcy stanu, członku se­
natu, w  obec licznie zebranego duchowieństwa i ludu pobożnego, dopełnionem 
zostało poświęcenie kościoła parafialnego. Ceremonii poświęcenia dopełnił na 
mocy upoważnienia JW . administratora dyecezyi podlaskiej, W . X  Piwoni 
proboszcz z Ostrówek. Mszę wielką celebrował W . JX. Przegaliński, kanonik 
katedralny podlaski, podczas której słpwo Boże wymownie głosił W . X  No­
wacki, Wikaryusz z Międzyrzecza. Świątynia ta ze składek właścicieli ziem­
skich, posiadających swoje majętności w  obrębie parafii komorowskiei powstała 
szczególniej zas staraniem, trośkliwością i wiele znacznym nad przypadającą 
z podziału summę, zasiłkiem pieniężnym szanownej kollatorki, cała z cegły 
massy w wymurowana i ładnemi sztachetkami okolona, miłe na powierzcho­
wność obudzą wrażenie. Wewnątrz zdobi ją  pięć ołtarzów, z których trzy, 
tojest: wielki i dwa boczne wspierają się na gustownie rzeźbionych i złoconych 
filarach. Dwa średniej wielkości obrazy: śgo Wawrzyńca, dyakona męczen­
nika w ołtarzu wielkim , N.epokolanego Poczęcia N. P. Maryi w  ołtarzu bo­
cznym, są dziełem pędzla p Bernera; dwa inne , t. j . Śtej Cecylii i Śgo An­
toniego Padewskiego, w yszły z pod pędzla p. Simmlera; obu artystów mala­
rzy, zamieszkałych w Warszawie. Przytem organy na dziewięć głosów bu­
dowy p. Kaczyńskiego, organmistrza zamieszkałego w  m. Siedlcach. Dnia na­
stępnego przy równie licznem zgromadzeniu pobożnych, odbyło się na­
bożeństwo żałobne za spokój dusz wszystkich fundatorów i dobroczyńców pa­
rafii, prz^czem^ przy wejściu do kościoła na krańcach smętarza postawiono

wieóstwo
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tze. I rzez cały ten czas, przybyłe na ten religijny obrzęd ducho

i obywatelstwo, w  dworze przegalińskim, pod nieobecność zacne 
i. nrzez sinsirp. t e v u •  j • . , , *?* J puu meooecnosc zacnei

dziedziczki, przez siostrę tejże z prawdziwą hojnością podejraowanem było 
me zapomniano tez o włościanach, i przybyłych z okolicznych wiosek kmiot-’ 
kach, którzy dla upamiętnienia oczekiwanego z utęsknieniem i upragnionego 
od nich dma otwarcia parafialnego kościółka, ze stosowną szczodrotą i przy­
zw ól ością fetowani byli. Pak więc parafianie komorowscy, po zgorzeniu da­
wnego kościoła siedra lat oczekując na nowy przybytek pański, dziś już 
z pociechą modły do tronu miłosierdzia Bożego i u stopni świętych ołtarzy 
składają brzemię dolegliwości i smutków, które są koniecznem dziedzictwem 
wszystkich mieszkańców tej ziemi. (Kur_ Warsz.)

u-  1 1 /  l  7  m|P na l i r o w e g o  na S o lc u . — Urządzona przy tutej­
szych zakładach, z woli wyzszej, piekarnia, zaczyna być czynną z dniem dzi­
siejszym. Piekarnia dostarczać będzie dwa gatunki chleba, mianowicie: Nr. 1. 
naj przed mej szy chleb stołowy, sporządzony z najlepszej i najczystszej mąki 
żytniej Nr. O i 1, w formie podługowatej i wadze 3-funtowej, z^kminera lub 
bez tegoż, po cenie kop. 4 |  za funt, przez magistrat miasta W arszawy na mie­
siąc Styczeń za chleb zwyczajny ustanowienej; Nr. 2 ., przedni biały chleb do­
mowy, sporządzony także z najczystszćj mąki źytnićj Nr, 1. i 2 ., w  formie

okrągłej, wagi 3-funtowej, po cenie tańszej o pół kopiejki od ceny obecnej, 
zatem po cztery kopiejk, za funt. D aNiczynienia przystępniej szem użycie chleba 
stołowego najprzedmejszego Np. O i 1., dla restauracji etc., pieczony będzie 
także chleb podługowaty w sztukach półtora funtowych, i dwa takie równać 
się będą zupełnie 3 funtowemu jednemu. Zamierzonem jest również wypiekać 
częsc chleba okrągłego Nr. 2., jak się to dzieje za granicą, w  większej obję­
tości, mianowicie w  bochenkach 6cio funtowych; a taki chleb równać się znów  
będzie dwom po trzy funty ważącym. Chleb z młyna parowego, opatrzony 
zostanie cechą iVI. P . , , tylko taki na sprzedaż wystawiony będzie. Ponieważ 
wysyłanie chleba z piekarni, odbywać się będzie za pomocą wozów zamknię­
tych z oddzielnemi pułkami, tak, źe każdy bochenek-oddzielnie, bez przy­
gniecenia go drugim, ma pomieszczenie, przeto chleb może być dostarczany do 
miasta swiezy, a nawet ciepły. Sprzedaż chleba miejsce mieć będzie w  nastę- 
pujących składach: 1) na Nowym świecie Nr. 1303; 2) przy ulicy Trębackiej 
Nr. 638 , 3) przy ulicy Orlej Nr. 747. Dalsze składy sprzedaży otworzone 
i publicznie ogłoszone zostaną, w  miarę rozwijania na dalszą skalę fabrykacyi. 
Lena chleba pozostanie taż sama, dopóki taksa dla miasta oznaczona, zmie­
nioną nie będzie. — Dyrektor zakładów, L a e ss ig .

Rzeczywisty radzca stanu Edward Niemojewski, konjuszy dworu JCMości 
marszałek szlachty gubernii Radomskiej, przyjechał z Oleszna.

i , ,  \ i SZawaA YL Stycznia. — Wczoraj o godz. 1(U rano, z okoliczności 
obchodu Nowego Roku jenerał adjutant J. C. Mości, Wincenty hr. Krasiński, 
zarządzający cywilną częścią w  królestwie polskiem, przyjmował od wszy­
stkich znakomitych osób tak duchownych, jako też wojskowych i cywilnych, 
oraz znaczniejszych obywateli tutejszego miasta, powinszowania N. Panu z oka- 
zyi tej uroczystości składane, w  własnym swym pałacu na Krak. Przedmieściu.
U o o godziny 1J, wszystkie te osoby udały się do kościoła katedralnego pra- 
wos awnego N. Trójcy, dla znajdowania się na nabożeństwie, celebrowanem
przez.najprzewie niejszego -Arseniusza, arcybiskupa warszawskiego i nowo-
georgiewskiego, w asystencyi licznego duchowieństwa prawosławnego.

r. i „ JKosya.. P e t e r s b u r g ,  1. Stycznia.— Reskrypt N. C. Maryi Aleksandrówny do 
wielkiego podczaszego hr. Michała, syna Jerzego Wielhorskiego Igo.

Hrabio Michale synu Jerzego! Oceniwszy szlachetną dążność syna wa­
szego, który objawił chęć spółdziałania w  ulżeniu cierpień walecznych wojo­
wników naszych, ranionych w  armii krymskiej, poruczyłam mu spełnienie wi­
doków i zamiarów moich dla osiągnięcia tego celu pożytecznego i świętego. 
Roztropnemi swemi środkami i niezmordowaną czynnością, żywioną i uma­
cnianą w  nim, śród trudów nieustannych, wzniosłą miłością bliźniego i gorą­
cem pragnieniem wypełnienia przyjętych na siebie obowiązków, hr. Wielhor- 
ski »Matiuszkin usprawiedliwił zupełnie i wybór mój i me zaufanie. — Tysiące 
męczenników i tysiące rodzin, opłakujących swych drogich bliźnich, błogosła­
w iły i błogosławią nawet teraz ludzką i prawdziwie chrześcijańską jego wzglę­
dem nich troskliwość. Przyjemnie mi było myśleć, iź za powrotem jego do 
Petersburga, będę miała serdeczne zadowolenie objawiania mu mej szczerej 
wdzięczności za gorliwe jego trudy i za to, że tak dokładnie odgadywał me 
chęci i z takiem powodzeniem wprowadził je w  wykonanie, za co zaszczycony 
był otrzymaniem ustnego podziękowania od N. Cesarza podczas odwiedzenia 
przez JCMość armii krymskiej. Ale podobało się Panu Bogu inaczej rozrzą­
dzić. Z serdecznym smutkiem powzięłam wiadomość o przedwczesnym i nie- 
spodziewonem zgonie syna waszego. Pojmuję, jak wielką musi być boleść wa­
sza, i nie potrafię wam wyrazić, z jakiem spółczuciein i spółubolewaniem ją  
podzielam. Ale w  smutku waszym niechaj wam będzie pociechą ta słodka 
m yśl, źe syn wasz, i w  ciągu krótkiego życia swego odznaczył się czynnością 
służbową i pożyteczną i z łaski Bożej stał się godnym zgonu, jakiego może 
zapragnąć dla siebie każdy chrześcijanin. Pozbawiona radości wynurzenia sy ­
nowi waszemu uczuć mej wdzięczności, w  imię i przez pamięć jego, zwracam 
je  ku wara, tyra bardziej, źe on w domu rodzicielskim i przykładzie rodziny 
zaczerpnął niewątpliwie te uczucia i zasady jakie go odznaczały za życia, 
i nacechowały sam zgon jego niezatartem wspomnieniem.

Pozostaję ku wam na zawsze szczerze zyczliwą.
Na oryginale podpisano ręką JCMości Maria.

— W  ukazie cesarskim na dniu 6. Grudnia do rządzącego senatu wyda­
nym, wyrażono: »Naszerau jenerał adjutantowi, wice admirałowi Putiatin 
w  nagrodę zasług oddanych przezeń cesarstwu naszemu przy wypełnieniu, po­
mimo wielu napotkanych przeszkód włożonego nań przez błogosławionej pa­
mięci cesarza Mikołaja I., ważnego polecenia w  państwie japońskiem, oraz 
uznając za słuszne, by pamięć o takowych zasługach w  rodzie jego zachowała 
się, nadajemy najmiłościwiej godność hrabiowską cesarstwa rosyjskiego, która 
służyć ma także pochodzącemu od niego potomstwu.«

W'raneya,
P a r y ż ,  12. Stycznia. — Mo n i t o r  donosi, że cesarzowa podarowała 

muzeum historyi naturalnej przysłane jej przez wicekróla Egiptu dwa zwie­
rzęta z rodzaju koni i dodaje następujące ze swej strony uwagi: Podarunekrz ę ta  « . - j  — — — - ot, i.j  a u  UIIJ- u w a g i ,  i uuai a*. —

ten bardzo jest zajmującym dla muzeum i dla umiejętności. Rzeczone zwierzęta 
są dwie prawie dorosłe klacze, nie z rodzaju onagrów lub dzikich o s łó w , jak 
sądzono z początku, ale krzyżowaną rasą onagra czyli heraionu z koniem. 
Muzeum wiedziało od kilku lat o istnieniu tego rodzaju, opisanego przez po­
dróżującego naturalistę pana Bottę, obecnie konsula w  Jerozolimie, ale nie było 
w  posiadaniu tego rodzaju ani żyw ego, ani wypchanego, ani jako szkieletu. 
Równie nie był pokazywany przez żadną menazeryą lub zoologiczną galeryą 
w  Europie.

— M o n i t o r  donosi, źe bale maskowe w  wielkiej operze licznie są od­
wiedzane, a mianowicie z powodu muzyki Straussa, który z swoją orkiestrą 
przyciąga mnóstwo amatorów podobnej zabawy.

— Zanosi się tu na ważne finansowe przedsięwzięcie. Pierwsze i najbo­
gatsze domy paryskie bankierskie i handlowe utworzą towarzystwo, w  celu 
udzielania wsparcia pod pewnemi okolicznościami rządowi, miastu Paryżowi, 
a nawet stanowi handlowemu. Baron Rothschild przysiępuje do tego towarzy­
stwa ze swojemi domami w Frankfurcie, Londynie i Neapolu; towarzystwo to 
nie będzie wydawało żadnych akcyi, tylko czynić będzie obroty kapitałami 
Nie potrzebuje przeto wnosić do rządu prośby o koncesyą i tylko z grzeczno
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, . 7nosić się będzie z ministrem skarbu, któremu podobne przedsięwzięcie

bęózie c S w ' c S a k a  biskupami w Lugon
i Tro7es panuje nieporozumienie. Nawet miano &  udać do papieża o usumę-

cie obu ^ k u p o w . . iudno,, dmieść ś. Marcina i ś. Antoniego
— u  a mm ^ ,or,tr „inpi niekarni, która posiada obszerne zabu-

z niecierpliwością o 'v . C yastopolskich. Na czele tego przedsię-
dowania pod nr. 65 na bû  wara h S e w stop Cor . Lebaud S dł 4  
wzięcia stoją hr. 0 . Aguado, panowie ^  ^  ^ nareszcie spo-
i troskliwych doswia czem* , domieszania obcych surogatów z czystej
sobu tańszego wyrabiam;a chileba b e ^  Ą ^  ^  J
pszenicy i to o 12 cen im . ŷ -sẑ j chleba od taksy urzędowej. Dziś piekarnia 
centiraów taniej^na^jisi^p Zwolna podobne zakłady zaprowadzą i po innych

dzielnicach s t o l i c y andiie donosi, źe fabryka Boucheta aż do wiosny do-
_ d arsenałów floty w Brest i Cherbourga 334,000 beczek (cetnarów?)

prochu i *a^etjT-^ad b m ,„am| północnemi rozkazał merom, aby niedozwalali 
wyprawiać kocich muzyk, któremi zwykli raczyć chłopi wdowy wstępujące

w  nowe rzerznjęto okręt liniowy »Castiglione« o 90 armatach, aby
„n w lro d k u  przedłużyć. Jest to już  druga próba tego rodzaju we Francy i. 
podobnie sobie postąpią i z okrętem liniowym »Mąssena« .

— Jenerał brygady Mamn, dowodzca trzeciej brygady kawaleryi w W er­
salu został zamianowany w miejsce jenerała Montebello posuniętego na jene­
rała ’dvwizyi dowódzcą brygady gwardyi kawaleryi. Jenerała Manina zaś za- 
stani w dowództwie jenerał brygady Gaudin de Villain.

w  __ p udność Algieryi składała się w  d. 1. Stycznia z 143,387 Europejczy­
ków i 2,200,000 Arabów. ,

  Wielkie wrażenie sprawiło tu aresztowanie panów t u  sin, Legendre
i Dachesne. Byli dyrektorami zamkniętych teraz dekretem cesarskim doków

Napoleon^ dz;sjfj szćj giełdzie panował przestrach. Spekulanci zaczynają wie­
rzyć w, wojnę powszechną i mali kapitaliści zaczynają swoje papiery sprzeda­
wać. Trzy procentowa renta stała na początku giełdy na 62 fr. 50 cent. spa­
dła potem na 61 fr 15. cent. i utrzymała się na 61 fr. 80 cent. Ruch ten na­
wet ajentów kulisowych i parkietowych przeraził, a w  końcu giełdy nie chcieli 
zawierać żadnych interesów dla swoich klientów. Niedostatek pieniędzy czuć 
się daje na naszym placu, a chociaż niskie kursa powinny nęcić do kupna, je ­
dnakowoż pieniądze nie pojawiają się. Z tego powodu spadają znacznie wszy­
stkie papiery przemysłowe, akcye kredytu ruchomego, towarzystwa kolei że­
laznych austryackich i londyńskich omnibusów, ostatnie dziś notowano ze stratą 
24 lr., gdy przed niedawnym czasem kupowano je z premią 30 fr.

— Z powodu wczorajszego artykułu zamieszcznego w  M o n i t o r z e  o sena­
cie, podał się wiceprezes senatu Drouin de 1’Huys do dymisyi.

— Na prelekcyi pana profesora Nisard przyszło dziś do prawdziwego za­
mieszania spokojności. Pan Nisard został tym razem znaglony przerwać swoję 
prelekcyą. Policya przybyła mu na pomoc i aresztowała kilku studentów.

— Dziś wieczorem daną będzie reprezentacya w wielkiej operze, ale źe 
skończy się o HP, wieczorem, przeto nie przeszkodzi balowi maskowemu, który 
się rozpocznie o północy,

W  przyszły wtorek znów będziem mieli widowisko wojskowe. Ce­
sarz i książę Cambridge odbędzie przegląd nad 21,000 wojska. Przy tej spo­
sobności będzie rozdzielał książę Cambridge wojsku medale angielskie. Medale 
te są przeznaczone dla podoficerów i żołnierzy armii krymskiej, która brała 
udział w oblężeniu Sewastopola. Medal ten ma wartości 12 fr., zresztą nie jest 
piękny. Z jednej strony znajduje się popiersie królowej W iktoryi, z drugiej 
strony wojownik w gladyatorskićj postawie.

— Cesarz z cesarzową byli wczoraj na na reprezentacyi Gabrielli w tea­
trze francuskim. Dziś wieczorem udadzą się z księciem Cambridge do wielkiej 
opery, gdzie między Niemą z Portici a Jowitą będzie odśpiewaną kantata skom­
ponowana do okoliczności.

Anylia.
L o n d y n ,  12. Stycznia. — Nie tylko w  prasie, ale i na publicznych zgro­

madzeniach i bankietach podnoszą się głosy przeciw ulotnemu pismu Cobdena, 
w którym doradza Anglii najspieszniejszy pokój. Już wielu członków parla­
mentu o tym przedmiocie dali się słyszeć, a między tymi lord Hotham, repre­
zentant Yorkshiru, podczas uroczystego otwarcia nowej giełdy w Hull i pan 
Grenville Berkeley w tymże dniu w Cheltenham, które miasto reprezentuje 
w parlamencie. Lord Hotham, par irlandski, należący do stronnictwa konser­
watywnego wynurzył zdanie, źe sprawiedliwy, zaszczytny i trwały pokój 
może y o nastąpić, wskutek wojny całemi siłami prowadzonej. P. Berkeley libe­
ra is a i pizyjaciel tajemnego głosowania, oświadczył, że mu jest zarówno kto 

e fz?du; znaglony atoli jest do oświadczenia komplimentu lordowi 
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stępnie- Y,1C lla Plsz.e. Pod d> 7- Stycznia korespondent do T i m e s a  co na- 
i l W ™  rosyjskie, począwszy od księcia Gorczakowa aźdonajmłod- 
wać roznL-1*1 -a Przy  m Posektww podziela ło zdanie, źe się ńaleźy spodzie- 
to pozwoli z£pla,na [to w o  krokow nieprzyjacielskich, skoro tylko powietrze na 
dziwiPn:. i  Cudzoz>emcy, którzy Wiedeń odwiedzają, wynurzają wielkie za­

cznie się nie pokazuje, zapominają przecie, źe order ten otrzymał za waleczność 
po zdobyciu na zbuntowanych Węgrach w roku 1849 Raabu. Rozmawiają tu 
wiele o chojności nadzwyczajnej baronowej Stieglitz, która tu bawi podczas 
zimy. W  wilią Bożego narodzenia kazała wystawić choinkę w  swojem pomie­
szkaniu, z której odbierali zaproszeni gościepodarunki. Broszę z najpiękniej­
szych brylantów otrzymał książę Czartoryski i w ogóle uderzało, źe Polacy 
zostający pod panowaniem austryackiem najwięcej mieli szczęścia, czyli naj­
więcej otrzymali darów od tej damy rosyjskiej. Złe języki powiadają, źe owa 
dama sprawuje w  Wiedniu misyą a la princesse Lieven; ale gdyby tak było, 
unikałaby występowania publicznego i najęłaby zamiast hotelu Munscha, jakie, 
prywatne pomieszkanie. Obiega tu pogłoska, o której wspominam nie ręcząc 
przecie za jej prawdziwość. Mówią, ze jeżeli Rosya odrzuci propozycye po­
kojowe, wtenczas Austrya połączy się z mocarstwami zachodniemi i starać się 
będzie odebrać Część Bessarabii, o której w ostatnich czasach tyle rozprawiano, 
skoro związek niemiecki przyrzecze wspierać Austryą na przypadek, gdyby na 
nią uderzono w  Galicyi. Być może, źe Bawarya i niektóre inne państwa nie­
mieckie w tym przypadku ofiarowałyby Austryi pomoc. Niższe klasy ludu we 
Wiedniu poczytują wojnę z Rosyą za przyczynę ogromnych mrozowi opierają 
swoje zdanie na fakcie, źe najmroźniejsze zimy były, jakie sobie tu przypomi­
nają w  roku 1799 na 1800 podczas rosyjskiej kampanii pod Suwarowem, w r. 
1812, kiedy Napoleou szedł na Moskwę, w roku 1830 podczas powstania pol­
skiego i w tym roku.

— Około 300 ludzi w Chatham tworzących tymczasowy batalion oświad­
czyło, źe dobrowolnie wstępują do wojska krymskiego.

— Po większych miastach północnej Anglii potworzyły się od przeszłej 
wiosny towarzystwa, które sobie nadały różne nazwiska, ale które łacno mo- 
źnaby nazwać towarzystwami dziejów naszych czasów. Celem ich jest zapo­
znawać się z wypadkami obecnemi, odkrywać powody i prawdopodobne skutki. 
Towarzystwa te wychodzą z zasady, ze nic niemasz bardziej zakrytego, jak 
dzieje obecne. Zdanie to jest trafne. W  ostatnich stu latach uważano, że spół- 
cześni fałszywie oceniali wypadki polityczne. Towarzystwa utrzymują, źe 
wiele wypadków nie same się wydarzyły, ani je  robił duch świata lub jakowa 
alchemiczna eseneya, jak cywilizacya, postęp, legitymizm, narodowość, kon- 
stytucyonalizm, absolutyzm, tylko po prostu ludzie je  zamierzyli dokonać i do­
konali, nie przez czary, tylko za pomocą środków, jakie mieli pod ręką. To­
warzystwa śledzą czynności osób pojedyńczych, małolicznycn, które dzieje 
robią.

Hiszpania.
M a d r y t ,  7. Stycznia. — Okrzyki buntownicze wszczęły się na odwachu 

milicyi przed gmachem kortezów, ponieważ upowszechniła się między nimi po­
głoska, źe kortezowie ogłosili mieszkańców Saragosy za buntowników. Mili- 
cyanci niektórzy nawet strzelali w powietrze ze swych karabinów. Natych­
miast zamknięto bramy wiodące do kortezów, odwach zluzowano i aresztowano 
najzagorzalszych milieyantów.

M a d r y t ,  11. Stycznia. — Kortezowie przyjęli pierwsze ośm paragrafów 
projektu, który oddaje budowę kolei żelaznej saragoskiej towarzystwu kolei 
centralnej.

— Rząd oświadczył na posiedzeniu kortezów, ze potrafi utrzymać pu­
bliczną spokojność.

Portugalia.
L i z b o n a ,  7. Stycznia.— Kortezowie znów się zgromadzili na d. 2. b. m. 

i wybrali na swoich prezesów, wiceprezesowi sekretarzy tych samych, co 
byli w roku zeszłym. W  mowie od tronu król oświadczył, źe cholera niemal 
całkiem ustała w Portugalii. W ynurzył ubolewanie, źe choroba winogronowa 
jeszcze pustoszy winnice, natomiast cieszył się, źe zboża się obrodziły, a gdyby 
się nadspodziewanie ceny jego miały podnieść, natenczas rząd przedłoży stoso­
wny projekt. Król radzi dalej, aby popierano budowanie publiczne i mówi 
z zaufaniem o finansach, ile źe minister skarbu Fontes pomyślne nadseła wiar 
domości z zagranicy, gdzie bawi w celu zaciągnięcia korzystnej pożyczki.

Austrya.
W i e d e ń ,  14. Stycznia. — Wiedeńska gazeta donosi, źe książę Gorcza- 

kow udzielił austryackiemu ministrowi spraw zewnętrznych odpowiedź gabi­
netu rosyjskiego na propozycye austryackie. Odpowiedź rosyjska jest w duchu 
pojednawczym napisana, ale nie zawiera bezwarunkowego przyjęcia propozy- 
cyi, które jedynie mogłoby zapewnić pokój. Ponieważ zachodzi różnica w tej 
odpowiedzi głównie co do formy, przeto nie tracimy nadziei jeszcze, źe cel 
zamierzony może jeszcze być osiągniętym. Książę Gorczakow uwiadomił w ciągu 
onegdajszego dnia drogą telegraficzną, jakoteź nadzwyczajnym kuryerem o po­
łożeniu rzeczy.

Kronika miejscowa.
P o z n a ń ,  17. Stycznia. — Donoszą nam z Szrerau pod d. 14. b. m., źe 

w  miejsce pana hr. Rogiera Raczyńskiego został w tym dniu wybrany na de­
putowanego izby deputowanych pan Konstanty Budziszewski, dziedzic Książa, 
głosami 159.

Z p o w i a t u  w r z e s i ń s k i e g o .  — W  Królestwie Polskiem wybuchła na 
nowo przy samej granicy w kilku wsiach zaraza na bydło. W  skutek tego 
ogłasza nasz landrat, że granica począwszy od W arty w  kierunku północnym 
az do granicy powiatu gnieźnieńskiego całkiem zostaje zamkniętą. Równie 
zamknięto drogę żwirową od Słupcy do W rześni pod Strzałkowem i przeby­
wanie z Królestwa Polskiego do powiatu wrzesińskiego dozwolonem jest tylko 
pocztom królewskim.

T o r u ń ,  13. Stycznia. — U nas tu głucho, pusto, każdy narzeka, biada 
ale jest też nad czem; granica zamknięta, bo zaraza na bydło w Polszce, ale 
też z tego równocześnie wynika zaraza na kieszenie kupców naszych, mają 
dużo wolnego czasu do pisania rachunków noworocznych, bo kupujących niema, 
bo nikogo z Polski nieprzepuszczają. Najgorszy dla nich dzień, każdy woła, 
nudy, nudy; wieczór to jeszcze przejdzie, bo mamy i teatr, a do tego nie osta­
tni; mamy też ładną aktorkę pannę Lund, i ta tylko zdobi całą scenę, gra na­
turalnie, można powiedzieć gra bardzo dobrze, i kto wie czyby nie mogła ry ­
walizować z panną Moros tak cp do urody jak i sztuki. Dzisiaj znów balet, 
jakaś Angielka Thomson tańczyć będzie, szał ogólny między publicznością, 
cena biletów podwojona a i tak już ich dostać niemożna, ale kto widział naszą



Turczynow icz, Annę S trauss, Gwozdecką, czy go ju ż  może Thomson zain­
teresować? Mamy tez pp. f  iehauer i Schlessinger, bawar doskonały i zawsze 
liczne towarzystwo; a najgłówniejsze co mamy, oto most na Wis'Ie, a do tego 
most naturalny, bo sztucznego tylko pół stoi; ale niedziwcie się chociaż most 
pod Toruniem jest połową, majątku mieszkańców naszych źe drugiej połowy 
miasto postawić nie może kammelarya uboga, a pewnie najuboższa z całego 
państwa pruskiego, bo tylko 300,000 tal. ofiarowała na budowanie żelaznej 
kolei z Bydgoszczy do Torunia. Mieliśmy czyli mielis'ray mieć jarm ak na Trzech 
K róli, ju ż  się skończył czyli raczej jeszcze się niezaczął bo niema kupujących, 
tylko każdy narzeka, pusto, głucho bo niema nikogo z Królestwa Polskiego. 
_____________________________   C h ł o p e k  z M o k r e g o .

Okowita bez beczki 30> tal., na Styczeń i Styczeń Luty  30* tal., na Lutr 
Marzec 3 0 i - J  tal., na Marzec Kwiecień 3 H — ł  tal., na Kwiecień Maj 32-'— { 
tal., na Maj Czerwiec 33— tal. '!

, S z c z e c i n ,  16. Stycznia.
Zyto 8 8 —90 tal., na Mai Czerwiec 88 tal., na dostawę wiosenną 88 tał. 
Okowita l l f  tal., na L uty  Marzec 1 1 | tal., na dostawę wiosenną 11 tal 
Olej rzepiowy 17-f tal.

pszenica 95- 
Z y

Wiadomości handlowe.
B e r l i n ,  16. Stycznia.

-128 tal.

Przybyli do Poznania 17. Stycznia.
B A Z A I l : Mielźyński z Pawłowic.
H O T E L  R Z Y M S K I  B U S C H A :  Pel tzer z Kolonii, Ism er  z Lignicy, L ew y  z W r o ­

cławia, Bjlchne, tSatłian i Har lm ann z W rocławia,  Bronikowski z Wilkowa Gen-
n e r ł  •/  I W o m r . i n l n  C ł n h n ^ l , .    n  ,1 _ ’ T

Zj J 0 ’ na ^ tJ czel*’ na Styczeń L uty  85£—8 5—\ tal., na Luty Marzec
8b£—86 J  tal., na Marzec Kwiecień 86 tal., na dostawę wiosenną 87 J —8 7  
2 *a ‘̂

Jęczmień wielki 5 8 —64 tal.
Owies 37— 40 tal.
Groch do gotowania 93—96 ta l ,  na paszę 8 9 —92 tal.
Olej rzepiowy 18^ tał., na Styczeń 18£ ta l., na Styczeń L uty  1 8 | tal., na 

L uty  Marzec 1 8 ^  tal., naMarzecKwiecień 18 tal., na Kwiecień Maj 1 7 |— f  tal.

per t  z Czempinia, Sto ltenburg  z Ceradza. ’ ' ‘  h e P
i i n r i M  m r ^ n n n 8 ^ 1 M Y L I  U S A  : Lu tz  z Pforzheim, Til lmann z Elberfcld. 

k ■ , ■ Dobrzy nslti z Moguncyi, Bertram z Aachen, Berndt z Dom-
browki Chłapowska z Szołdr, Parkierowicz z Augus tenburg ,  P ark ierow icz  z Ko- 
ściana, w ie rsk i  z Zielonejgóry, pow. szamot.

H O T E L  P A R Y Z K I :  Łukaszewicz z Targoszyc. prob. Gieburowski z Kamieńca Wo- 
liszewski z Chociczek.

H O T E L  B E R L I Ń S K I :  Wining z Bydgoszczy, Guderian z Wrześni,  S ieg a rd tz  Oder-  
berg, i S targardt  z Skwierzyny u . / W .

O R Ł E M : Steiner z Ryczywołu.  Bohse z Grunzig.
P O O  W I E L K I M  D Ę B E M :  Janczakovvski z Dalewa.
E 1 C H E N E R  B O R A  : Lemke z Żerkowa, Baschiński z Zaniemyśla, Izrael 

wołu.
W  M I E S Z K A N I U  P R Y W A T N Y M : Ribbori

Teatr miejski w Poznaniu.
W  piątek. Ostatni koncert rodzeństwa W i l e m y ,  

M a r y i  i F r a n c i s z k a  N e r u d a .

Une Franęaise catholique connaissant bien sa lan- 
gue, desire se placer comme bonne. Adresser E. V. 
a K r o b i a  poste restante.

z Ryczy- 

z Mezzanego, Chwaliszewo Nr. 81-

W środę dnia 2*t. Stycznia r, Niemka, co do wieku już nie młoda, katoliczka, 
O .  wieczorem o godzinie 7. drUUt wiĆCZÓr szulu z początkiem Lutego pomieszczenia za gu-
Sinfonijny  w  sali Kassyna. Biletów po Złt. 3 wernantkę lub towarzyszkę. Prócz usposobienia
dostać można w  księgarni M it t i e r  a i w  handlu mu- do kształcenia w  naukach elementarnych i wyższych

zykalió w  B o t e 8 c B o c k .  R.AŁumbacłl. nauczać zdolna również muzyki, a słowi się także
P° francuzku, z czego dobremi wykazać się może 
s'wiadectwami.

Frankowane zgłaszania się w tej mierze p rzy j­
muje JPanna L. I), pod adressem W JP ana O p p c l l  
w  8  a 1 i s c h pod S c h 1 a w  e w  powiecie Głogowskim

a a 1!!
Z przyczyny choroby podpisanego

SZÓSTA PKELEKCYA CHEMICZNA
odbędzie się dopiero d. 26. b. m. albo 2. p. m. 

Dzień oznaczy bliżej Gazeta W . X. Pozn.
Szafarkiewicz.

 - 't«lliigŁ = s ^ igs==[ajai

Dnia 15. b. m. o 11. wieczorem, zakończył 
życie ś. p. VVny A n d r z e j  D o b r z y c k i ,  Ka­
pitan b. w. polskich, k. krzyża L. H. w  C h o - 
c i c z y  pod W r z e ś n i ą .

Exportacya odbędzie się w  niedzielę d. 20. 
b. m. o 4. z południa, do W r z e ś n i .  P o­
grzeb zaś w  poniedziałek. 0  tym żałobnym, 
obchodzie, donosi się krewnym i licznym przy­
jaciołom.

M

Za zmarłego ś. p. A d a m a  M i c k i e w i c z a ,  
odbędzie się nabożeństwo żałobne, w  dniu 30. 
Stycznia 1856. r. w  G r a b  o w ie.

Przedpłatę na I. i VI. tom słownika Mjinde- 
g09 w  drugiem wydaniu w L w o w i e  wychodzą- 
cęgo, wynoszącą rM'ał. -» przyjm uje księgarnia 
Zupańshiego.
~  SPRZEDAŻ” KONIECZNA. 7

K r ó l e w s k i  S ą d  p o w i a t o w y  w  Ś r e mi e .
W ydział pierwszy.

Dobra szlacheckie M s z c z y c z y n  oraz z przyle- 
głościami i borem na 4696 Tal. 26 Sgr. 1 Fen. ta­
ksowanym , w  powiecie tutejszym położone, od 
Landszafty oszacowane na 128,634 Tal. 28 Sgr. 5 
Fen wedle taksy, mogącej być przejrzanej w raz z 
wykazem hypotecznym i warunkami w Registratu- 
rze, mają być d n i a 9. M aj a 1856. przed południem
0 godzinie 11. w  miejscu zwykłem posiedzeń sądo­
wych powtórnie sprzedane.

Śrem , dnia 12. W rześnia 1855.

B la  cierpiących na odciski będę 
nieodwołalnie tylko jeszcze do 1. Lutego r. b. tutaj 
p rzy  Rynku Nr. 87. na pierwszem piętrze od 9 — 1.
1 od 2 —4. i polecam szczególniej skutkujące 1) pla­
stry  na guzy, 2) balzam na odziemblinę; obydwa
środki opatrzone dokładnym przepisem do używania.

fjudwili Oelsner,
lekarz dla cierpiących na nogi.

nieodwołalnie tylli© 
do soboty pozostaną podpisani 
w  Buscha Hotelu de Rome , a potem 
opuszczą P o z n a ń  na niejaki czas. 

[Potrzebującym okularów donoszą o 
tem uprzejmie

E S r a c i t t  Ba« tS il.  o p ty cy .

OGŁOSZENIE.
W ieś 9Wilłtsyce 9 3 mile od miasta K a l i ­

s z a  w K r ó l e s t w i e  P o l s k i e m  położona, rozle­
głości około 19 hub m i a r y  n o w o p o l s k i e j  ma­
j ąca ,  jest z wolnej ręki do s p r z e d a n i a ;  bliższą 
wiadomość powziąć można u  Jana Dreszer, Obroń­
cy Sądowego w  mieście K aliszu, Królestwie Pol­
skiem zamieszkałego.

Dobra ziemskie Szym anowice9 poło- 
źone w  gubernii W a r s z a w s k i e j ,  w  powiecie 
K o n i ń s k i m  nad samą granicą, odległe od P y z d r ,  
Z e g a r o w a  i C h o c z a ,  miast targow ych, o milę 
jednę, są z wolnej ręki do sprzedania. Grunta 
dworskie po większej części z ziemi pszennej zło­
żone, bor sosnowy. Bliższych szczegółów i w arun­
ków  dowiedzieć się można u wł»ściciela w  miejscu.

Sprzedaż baranów z Dominium T u -  
rowo  pod P n i e w a m i ,  rozpoczyna 
się od dzisiaj. Obfitość w ełny u owiec 

jest tego rodzaju, iż jej żadne inne stado nie prze­
w yższa, a cienkość doszła do tego samego stopnia. 
Jeżeli nie znajduję się w  domu, więc je st upowa­
żniony do sprzedaży baranów mój owczarz R e s c h -  
ke. Ceny są tanie lecz stałe. Zapłata za kupione 
owce, może nastąpić zaraz, lub też w  czasie w eł­
nianego jarm arku Poznańskiego.

Turow o pod Pniewami, dnia 4, Stycznia 1856.
WAvius.

H Bardzo piękne tw iny dyffl. (surduty) po 7 Tal. ®
spodnie ko rtow e.........................................3 J  >* ff
w estki............................................................ lJ  » s
kalosze gumowe glancow ane.................1,5 » | |
poleca Handel sukna i garderoby @

|  Jfakóba MŁanlorowicza. |
H Mój lokal sprzedaży znajduje się tylko przy  g  
B Wilhelmowskiej ulicy Nr. 10. na parterze. tet

Domy położone pod liczbą 8. placu Działowego
i 4. ulicy Śgo Wojciecha w  1 ' oz na n i u ,  są pod ko- 
rzystnemi warunkami do sprzedania. Bliższej wia­
domości udzieli Registrator MSeyer na R y b a ­
k a c h  pod Nr.  16.

Skład mój tow arów  łokciowych i drobiazgowych 
opatrzyłam w  piękny dobór artykułów  do niego na­
leżących, tak że śmiało polecić go mogę łaskawym 
względom W ysokiej Szlachcie i Prześwietnej P u ­
bliczności.

Ceny obliczyłam jak  może być najniżej, i mam 
nadzieję, źe pod tym  względem zupełnie zadowol- 
nię zaszczycających mię względami swemi.

rM\ Rejewska w Mazurze.

I  BAL D WÓD W DEMBNIE
||jg  odbędzie się dnia 20. Stycznia r. b. w  nie- 

dzielę o godzinie 7mej wieczorem w sali za- 
kładowej.

^  Dembno, 10. Stycznia 1856.
| | |  A d m i n i s t r a c y a  w ó d  i z a k ł a d u .
|gj i. Cronier.

wmsmm
Kapelusze włosianne i słomianne do prania i prze­

modelowania przyjm uję w  moim handlu strojów 
przy  W odnej ulicy Nr! 25.

Magdalena z Złotnikiewiczów Michalska.
Dominium Mieszków  pod J a r o c i n e m ^  

ma na sprzedaż zdrowe czerwone kartofle, nasienie 
świeże buraków i T ym oteusz, w  znacznej ilości.

Dominium tSozdzichOWO pod K o ś c i a ­
n e m  ma 1200 kóp pięknej trzciny na sprzedaż.

P rzy  R ynku Nowomiejskim pod Nr. 10. jest mie­
szkanie na drugiem piętrze, składające się ze salki 
z balkonem, 3. pokoi, kuchni etc. od 1. Kwietnia 
do wynajęcia.

Sklep <lo mleka
jest do wynajęcia na rogu Garbar i W odnej ulicy 
Nr. 15.

Św ieży Astrachański kawiar 
cotylko otrzym ał

G. Bielefeld,
p rzy  Rynku Nr. &7.

Kurs giełdy berlińskiej:

Dnia 16. Stycznia 1856.
S t o

p a
p C t .

Na pr. kuran t
papie­
rami.

gotowi­
z n y .

Pożyczka rządowa dobrowolna . . . . U 1001 ---
dito z roku 1850. . . . a — loo,;-
dito z roku 1852. . . . 41 — 1 0 0 i
dito z roku 1853. . . . 4 ' 9 5 ; —
dito z roku 1854. . . . H 1 0 0 f —

Obligi d ługu s k a rb o w e g o ...................... — 86
dito premiów handlu  morskiego . . — 150 —
dito Marchii E lektoralnej i Nowej 31 --- —

dito miasta B e r l i n a ............................. --- 100*
dito dito ............................. 31 --- 8 4 f

L is ty  zas tawne Marchii Elekt,  i Nowej 31 --- 97 j
dito P rus  W schodn ich .  . . 3 i --- 91
dito P o m o rs k i e ..................... 31 --- 97
dito W .  X. Poznańskiego . 4" — —
dito W .  X. Pozn. (nowe) . 31 — 91
dito S z l ą s k i e ......................... 31 91* —
dito P rus  zachodnich. . . . 3-ł 87

Bilety rentowe P o z n a ń s k ie .................. 4 92£ . _

L o u is d o ry ...................................................... — — 109f
Akcye kolei Żelazn. S tarogr  Poznańsk. 4 — 92


